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poleca na seson obecny, ostatnie 
nowości po c e n a c h  b ezk on ­
kurencyjnych, na d o g o d n e  
150 warunki.

szk ła , porcelany, kryształów  oraz 
l a m p  elektrycznych w y ł ą c z n i e  

w hurtowni firmy 234

Sobel i Landau
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WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wŁ). : sortów państwa. W związku z tern min. 

Dziś odbędzie się konferencja między | Matuszewski odbył wczoraj dłuższą roz- 
przedstawicielami rządu, a prezydentem I mowę z Prezydentem Mościckim, 
w sprawie gospodarki poszczególnych re- j —o—

Miarodajne obietnice 
a rzeczywistość.

Wbrew zapowiedziom marsz. Piłsud­
skiego. wygłoszonym w pamiętnych wy­
wiadach z okresu wyborczego, żc rok 
ubiegły będzie zamknięty bez deficytu, 
brakło dochodów na pokrycie wydatków 
w sumie 53 milj. zł., które pokryć mu­
siano /  rezerw kasowych. Mimo nadludz­
kich' wysiłków ministra skarbu nie dały 
się wydatki tak obciąć, aby starczyło do­
chodów, które w ostatnich miesiącach nie­
pokojąco maleją.

Pomyłka rzecz ludzka. Okazuje się, 
że łatwiej przewidywać na historyczną me­
tę, aniżeli na parę miesięcy, chociaż ma 
się nieubłagane i nieomylne cyfry w ręku.

Ale w tych wywiadach, a przede- 
wszystkiem z dnia 28 września ub. r., 
marszałek Piłsudski po napiętnowaniu 
w dosadnych słowach niechlujnej roboty 
budżetowej sejmów, zapowiedział, jak to 
racjonalnie będzie układany budżet na 
rok przyszły. Wysunął wówczas słuszną, 
nie nową zresztą, zasadę, że budżet należy 
oprzeć przedewszystkiem na podstawie 
dochodów, a dopiero do nich przystoso­
wać wydatki. Święte słowa!...

Jakże ta zasada wygląda w rzeczywi­
stości ?

Sejm uchwalił budżet niemal bez zmian, 
tak, jak został opracowany przez rząd.

Kto czytał i pamiętał owe wywiady, 
sądził, że to jest właśnie ten budżet, 
który się opiera na rzeczywistych docho­
dach i że wydatki są ściśle do nich dosto­
sowane.

Nie upłynęło jednak jeszcze ani pół 
miesiąca od uchwalenia tego pierwszego 
,,chlujnego<l budżetu, opracowanego przesz 
rząd po tak gruntownych rozważaniach i 
współpracy gorliwej nad nim samego mar­
szałka, a już grozi deficyt. Nawet urzę­
dowo ogłaszają, że przewidziane wydatki 
są o 300 milj. zł. za wysokie i trzeba je 
natychmiast obciąć, aby nic skończyło się 
deficytem, na którego pokrycie rezerwy 
skarbowe napewno by nie starczyły.

O ile nas pamięć nie myli, poraź 
pierwszy w dziejach Polski właśnie teraz 
się okazało tak prędko, że źródłowo opra­
cowany budżet jest zupełnie nierealny. — 
Jak się już obecnie pokazuje, nierealny 
w jakich 12 procentach. Jak to będzie 
wyglądać z końcem roku, nie uważamy 
się za powołanych do przewidywania, cho­
ciaż nie trudno być prorokiem.

Wracając jednak do owych wywiadów, 
trzeba przypomnieć, że ostrze krytyki 
przeciw sejmom było słusznie skierowane 
za to, że ich budżety były tylko „gażowe“, 
że wszystko szło na zjadanie, a nic lub 
bardzo mało na tworzenie, na budowanie.

WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wł.). 
W związku z zapowiedzianą obniżką płac 
urzędnikom państwowym o 15 proc. — 
w szeregu miast odbył się szereg burzli­
wych zgromadzeń.

Na zgromadzeniu w Łodzi, które od­
było się przy olbrzymim udziale pracow­
ników umysłowych, mówcy podkreślali, 
że zniżka cen przeprowadzona jakoby 
przez rząd odbiła się na położeniu praco­
wników, gdyż koszty utrzymania zniżyły 
się zaledwie o 2—4 proc.

WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wł.). 
W zagadkowych okolicznościach zmarła 
znana komunistka Elza Grundrtian w Mo­
skwie. Brała ona wybitny udział w for­
mowaniu gwardji czerwonej, kierowała 
szturmem na pałac zimowy Petersburgu

Rząd obecny rzekomo podjął się grun­
townej przebudowy budżetu, dostosowa­
nia go do życia i jego potrzeb.

Jak to wygląda w rzeczywistości ?
Nawet prasa sanacyjna nie tai swego 

niezadowolenia, że budżet obecny jest tak 
pozbawiony wszelkich fundtiszów inwe­
stycyjnych, że zamrzeć musi całe życie

Na wiecu powzięto rezolucję( prokla­
mowania strajku w ten sam dzień/w któ­
rym przeprowadzą swój strajk pracowni­
cy w Warszawie.

W ostatnich dniach kwietnia odbędzie 
się w całej Polsce jednodniowy strajk 
protestacyjny, o ile pod tym względem 
nastąpi uzgodnienie wszystkich związkóW 
pracowników umysłowych. W dniu tym 
ani jedno biuro, ani jeden urząd nie 'bę­
dzie czynny.

w czasie rewolucji październikowej 1917 
roku. Krążą pogłoski, że została ona za­
mordowana w swojem mieszkaniu w Mo­
skwie przez niewykrytych dotąd spraw -

gospodarcze, bo brak i prywatnego kapi­
tału, aby jakiekolwiek roboty prowadzić. 
Dotąd nic nie wskazuje, aby np. budow­
nictwo zbudziło się z martwego sezonu.

Tak wygląda w świetle wywiadów 
twarda rzeczywistość. Tak miarodajne 
przewidywania z tą rzeczywistością się 
rozminęły.

w Lodzi .
WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wł.). 

Wczoraj ogłoszono, że bilans Banku Han­
dlowego w Łodzi wykazuje deficyt w wy­
sokości około 20 milj. zł. Deficyt ten nie 
jest ostateczny. — Akcjonarjusze Banku 
Handl. zwrócili się do władz z prośbą o 
wypuszczenie z więzienia tifyr. Gordow- 
skiego, celem ułatwienia mu przeprowa­
dzenia bilansu oraz- przedstawienia akcjo- 
narjuszom planu sanacji finansowej Banku

Echa wyborów.
WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wł.).

W sądzie Najwyższym wyznaczona zosta­
ła na dn. 4 maja b. r. pierwsza rozprawa 
przeciw ostatnim wyborom do parlamentu 
z okr. Nr. 48 Przemyśl. Ponadto odbędą 
się następujące rozprawy: 9 maja rozpra­
wa okr. 14 Łódź i okr. 9 Płock, 18 maja 
rozprawa okr. 11 Łowicz, 1 czerwca Łódź 
miasto, Krosno i Ciechanów, 8 czerwca 
Lwów powiat, 16 czerwca Biała Pódl, 
Tczew i Sandomierz, 22 czerwca Poznań 
miasto.

Reszta rozpraw zgłoszonych przeciw 
przeprowadzeniu wyborów odbędzie się 
po wakacjach.

—o —

Skarp odwoławcza od wyroku
cz ę s to c h o w sk ie g o .

WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wł.). 
W sprawie częstochowskiegb wyroku, mo­
cą którego tow. Kaczyk i Czapliński ska­
zani zostali po 12 lat więzienia, została 
złożona skarga odwoławcza. Sprawa od­
będzie się przed sądem apelacyjnym war­
szawskim jeszcze przed wakacjami letnie- 
mi.

M is  sppsti mm\wm
rsa rz ec z  S o w ie tó w .

BERLIN, 14. 4. (PAT). Wielkie wra­
żenie wywołała tu wiadomość o wykryci u 
zorganizowanego szpiegostwa przemysło­
wego, uprawianego przez członków partji 
komunistycznej w zakładiach chemicznych 
I. G. Farben Hóchst. Policja w toku do­
chodzeń aresztowała m. i. sekretarza ko­
munistycznych organizacji zawód, robot­
ników przemysłu chemicznego Erika Słef- 
fena z Berlina. Miał on odgrywać rolę 
łącznika między aresztowanym szpiegiem 
Dienstbachem a sowieckieim przedstawi­
cielstwem handlowym w Berlinie.

—o —
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UROCZYSTA AKADEM JA
ku czci z m a r łe g o  to w .

Dra Hermana Diamanda
PROGRAM UROCZYSTOŚCI:

I. Przemówienie tow. posła D ra H. L ieb e rm an a .
II. Chór Robotniczy. Kwartet muzyczny. Deklamacje art. Teatru M.
Bilety wstępu w cenie od 3 zł. do 50 gr. do nabycia w dniu uroczystości w Kasie

Teatru Rozmaitości. Przedsprzedaż w Księgarni Ludowej Szajnochy 2. i w Sekretarjacie 
P.P.S. ul. Rutowskiego 23, II. p.

I $ II.

Nowość! Od 1 k w ietn ia  
w KAWI ARNI „LOUYRE" „Najpiękniejsze Lwowianki“

Baletu de Yaleron z Mieciem Mirskim na czele. 243

Wielka 
taneczna

Nlksarsklego, Ari-Afasiewa,
Nowość!
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2 ' „DZIENNIK LUDOWY" nr. 85 z dnia 15 kwietnia 1931.

Rewolucja na Maderze.
Ostatnie telegramy o walkach na Ma­

derze nie dają nam pełnego obrazu i tła 
prawdziwej przyczyny powstania. Ma de­
ra, wyspa na Oceanie Atlantyckim, licząca 
180.000 mieszkańców, jest od1 wieków pro­
wincją portugalską. Źródłem powstania 
jestn akcja przeciw dyktatorskiemu rzą­
dowi generała Carmony, kierowana przez 
deportowanych na Maderę politycznych 
więźniów portugalskich. Hasłem powsta­
nia jest

obalenie dyktatury.
Akcja zbrojna rozpoczęła się w- lutym: 
dekret rządu o cenach zboża i chiefa 
dał początek rewolucyjnemu ruchowi w 
Funchal, stolicy Madery. Rozpoczął się 
strajk generalny, rezultatem jego było 4 
zabitych.

Rząd portugalski wysłał przeciw po­
wstańcom krążownik wojenny; do stłu­
mienia rozruchów wyznaczono nowego 
gubernatora i specjalnego komisarza o 
szerokich pełnomocnictwach. Powstań­
com, będącym pod kierownictwem Camo- 
ensa, udało się skłonić żołnierzy portu­
galskich do przejścia na stronę rewolu­
cjonistów; budynki rządowe zostały za­
jęte, gubernatora i komisarza aresztowa­
no. Generał Diaz, objąwszy cywilną i 
wojskową władzę, oświadczył, że nie bę­
dzie powolny rozkazom rządu w Lizbo­
nie, dopóki normalne stosunki w Portu­
galii nie zostaną przywrócone.

Ultimatum dyktatury, aby uwolnić a- 
resztowanych pozostawił generał Diaz bez 
odpowiedzi. Wskutek tego rząd w Lizbo­
nie wysłał okręt wojenny, zaopatrzony 
w karabiny maszynowe dla zmuszenia o- 
pomych do posłuchu. Rozpoczyna się re­
gularna blokada Madery, rząd rewollucyj-

ZDJĘCIA ŚLUBNE
na korzystnych warunkach artystycznie wy­
konane zamawiajcie tylko w atelier fotogra- 

ficznem

„V E N U S“
Akademicka 2 4 , te l.  3 8 -0 8 ,
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P O L S iK I L O T  D O K O Ł A  A F R Y K I-
BARCELONA, 14. 4. (PAT). Polski 

lot dokoła Afryki zbliża się ku zwycię­
skiemu końcowi. Lotnicy kapitan Skarżyń­
ski i po,r. Markiewicz wystartowali wczo­
raj o godzinie 7.35 z Casablanjci z zamia­
rem przebycia w jednym etapie przestrzeni 
Casablanca — Barcelona, wynoszącej 1300 
kim. w linji powietrznej. Fatalna pogoda 
u wybrzeży Hiszpanji zmusiła lotników do 
lądowania w Alicante, przyczem lekkiemu 
uszkodzeniu uległa płoza ogonowa samo­
lotu. Start do Barcelony nastąpił przy­
puszczalnie wczoraj tj. 13 bm.

|  NADESŁANE j
(Za tę rubrykę Redakcja nie odpowiada).

Dr. Emanuel Damański
ul. Barska 1

p o w r ó c i ł  z zagranicy
297

i l i s t i i t i e  łupem złoizieji.
Gnegdaj w mocy jacyś osobnicy doko­

nali włamania do kościoła w Tarnowcu, 
koło Łańcuta. Łupem złodziej! padły przy- 
bory liturgiczne: 2 srebrne monstrancje, 
5 puszek i 3 kielichy srebrne1, pozłacane, 
oraz kielich bronzowy. Szkoda wynosi 
3.170 zł.

W Wiszence, koło Gródka Jagiell. nie1- 
wyśledzeni narazie spralwcy włamali się 
db kancelarji urzędu gminnego, skąd skra­
dli żelazną kasetę, w której znajdowało 
się 360 zł. w gotówce, kwity i rachunki.

***«-*«». *ł.łeen* la
POWRÓT PREZYDENTA DO WARSZAWY.

WARSZAWA 14 kwietnia- (tel. wł.). Jak 
wiadomo p. prezydent przyspieszył swój po­
wrót ze Spały do Warszawy.

W związku z tem rozeszły się pogłoski że 
powrót p. prezydenta pozostałe w związku z 
rekonstrukcją gabinetu która w  dniach najbliż­
szych ma następie. ‘

NOWA CHOROBA KRÓLA ANGIELSKIEGO-
LONDYN. 14 kwietnia (PAT). „Sunday Ex- 

press" przynosi niepokojące wiadomości o 
stanie zdrowia króla. Dziennik dowiaduie się 
ze źródeł miarodainych, że choroba króla wy- 
1 wołała poważne obawy wśród1 leczących go 
lekarzy. Wbrew oficjalnym biuletynom, ostatni 
atak bronehitu był o wiele groźniejszy, aniżeli 
sądzono.

ny przygotowuje się dó obrony — wzgó­
rza Madery zostały obsadzone przez arty- 
lerję powstańców.

Rząd portugalski czuwa nad tem, aby 
zagranicę nie przedostały się wiadomości 
o prawdziwej sytuacji na Maderze. Na­
dzieje wolnościowych elementów w Por- 
tugalji są silnie związane z akcją na Ma­
derze; zwycięska rewolucja na Maderze 
może dać początek akcji zbrojnej prźe- 
ciw dyktaturze w Portugal ji.

Niemiły incydent przed
przemysłowców polskich do Sowietów.

WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wł.). 
Wczoraj o gotiż. 7 rano wyjechać miała 
do Moskwy delegacja przemysłowców 
polskich, złożona z 13 osób, pod prze­
wodnictwem p. Wierzbickiego, udając się 
na walne zgromadzenie Sowpoltorgu. —- 
Gdy już wszyscy uczestnicy wycieczki byli 
zgromadzeni na dworcu i wagon salono­
wy przyczepiono do pociągu kurjerskiego, 
dowiedzieli jsię z prasy o komunikacie pism

/  • /

l i*  OPUŚCIE
MADRYT, 14. 4. (PAT). Onegdńjsze 

wybory municypalne obejmują administra­
cyjnie 49 prowincyj. Do godziny 1-szej 
w nocy znane były wyniki wyborów z 45 
miast. Kadyx wybrałi (jednomyślnie 40 
radnych monarchistów. W Avila, Burgos 
i Pampeluna wybrano większość monar- 
chistyczną. Republikanie odnieśli sukces 
we wszystkich innych miastach, za wyjąt­
kiem Orense, gdzie wybrano 11 monarchi­
stów i 11 republikanów. W 10 okręgach

Madrytu wybrano 20 monarchistów. Ma­
da, przemawiając na zebraniu w Barce­
lonie, zaznaczył, iż wobec trjumfu repu­
blikanów, król wanien opuścić kraj. Kró­
lowie, którzy nie dają posłuchu woli na­
rodu, spodziewać się powinni losu Ludwi­
ka XVI. W czasie wyborów doszło db 
różnych incydentów w Madrycie, Valen- 
cji i Santander. Kilka osób zostało ran­
nych. Patrole policyjne krążą po głównych 
ulicach miasta.

Na wiosnę 
i lato!

na ubrania męskie wizytowe 
SPORTOWE, KOSTJUMY 
i PŁASZCZE DAMSKIE 
i MĘSKIE oraz MUNDURKI 

.STU D EN C K IE 
w wielkim wyborze poleca

rm a
L w ó w ,  R u t o w s k i e g o  7
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Towary wyborowe -- ceny najniższe

Pm $ girnidiie UlihnMt
SOSNOWIEC, 14. 4. (PAT). W zwią­

zku z wypowiedzeniem umowy zbiorowej 
w górnictwie węglowem Zagłębia Dą­
browskiego odbywały się w ciągu soboty 
i poniedziałku bezpośrednie układy mię­
dzy Radą Zjazdu przemysłowców górni­
czych, a związkami zawodowymi, podzie­
lonymi na dwie grupy. Na propozycję 
przemysłowców idącą w- kierunku zmniej­
szenia .świadiczeń na rzecz robotników,

przedstawiciele związków zawód, wysu­
nęli kontrpropozycję, zmierzającą do pod­
niesienia płac górniczych. Wobec niedoj- 
ścia do porozumienia rokowania przerwa­
no, przyczem obie strony zwrócą się db 
swych mocodawców7 o dalsze instrukcje, 
jak słychać, przedstawiciele gospodar­
czych związków zawodbwych przemysłu 
górniczego zwrócą się do władz o  arbi­
traż rządowy w sporze zarobkowym.

M M  s t o l i  u  II lii t ó i i i i
WARSZAWA. 14 4. (tel. wł.). Wr:czarai 

popołudniu zapadł wyrok w sprawie usiłowa- 
nego zamachu na poselstwo sowieckie. W wy­
niku rozprawy Polańskiego skazano na 10 lat 
c, w. za usiłowane uszkodzenie poselstwa, u-

woln;ono go natomiast z oskarżenia chęci za­
bicia.

Po wyroku i zapowiedzeniu apelami oskar­
żony wywołał senzację. Wyjął Dowiem krzyż i. 
począł błogosławić sędziów, i audytorium, mó­
wiąc: „Bóg nas strzegł od krwawych katów1".

Proces jpiora z
Rozprawa przeciw „upiorowi z Dussel­

dorfu" Piotrowi Kurtemowi (którego sze­
reg zbrodni podajemy na str. 3) odbywa 
się w olbrzymiej sali gimnastycznej w 
Dusseldorfie, gdzie może się pomieścić 
ponad 300 osób.

Prócz licznych dziennikarzy, na roz­
prawę przybyło wielu psychiatrów, kry­
minologów i urzędników policyjnych Nie­
miec i Anglji.

Budynek, w którym odbywa się roz­
prawa otoczony został silnym kordonem 
policji, powstrzymującym napór tłumu.

Kiirtena wprowadzono do sali bocz- 
nemi drzwiami, tak, że tłum, oczekujący 
przy głównem wejściu, nie mógł zaspo­
koić swej ciekawości.

JEGO DZIECIŃSTWO.
Zeznania swoje rozpoczął Piotr Kiir- 

ten od słów : „chcę być ścięty", następnie 
przedstawia swóje dzieciństwo w domu 
rodzicielskim. Ojciec pił całemi dniami 
i nocami, a matka siedziała w domu 
z dziesięciorgiem dzieci. Ojciec skazany 
został przez sąd za kazirodztwo z najstar­
szą córką. Gdy Piotr Kurten miał lat 
8, uciekł po raz pierwszy z dbtńui i przez 
trzy tygodnie żył z rozboju. W 15-tym 
roku życia dostaje się do więzienia za 
sprzeniewierzenie. Później karany jest ti\v» 
razy za kradzież.

Po półgodźkmem przesłuchaniu pro­
kurator wnosi o zawieszenie jawności, 
gdyż Kurten miał przejść w swych zezna­

niach do seksualnych przyczyn swych 
zbrodni. Kurten przyrzeka, że będzie1 uni­
kał drastycznego przedstawiania czynów. 
Sąd po naradzie utrzymuje jawność.

SPOWIEDŹ ZBRODNIARZA.
Kurten opowiada jak w r. 1904 pierw­

szy raz dokonał zbrodni podpalenia, za co 
skażamy został na 7 lat więzienia. W roku 
1913 udał się w nocy do pewnego dbmu, 
celem dokonania kradzieży. W jednym 
pokoju zastał śpiącą 17-letnią dziewiczynę. 
Zapomniał o  właściwym swym celu, po­
rzucił wybrane db kradzieży przedmioty 
i począł dusić dziewczynę. Udusił ją i 
uciekł. Podobnie miała się rzecz z Kry­
styną Klein. Gdy wszedł db jej pokoju 
znalazł 12-letnią dziewczynę śpiącą.'Za­
miast dbkonać kradzieży, udusił dziew­
czynę, a potem nożem poderżnął jej gar­
dło. '

Kurten opowiada dalej, że wyszedłszy 
w r. 1914 z więzienia, gdzie odsiadywał 
karę 6 letniego więzienia za włamanie!, 
otrzymał posadę i po jakimś czasie za­
warł ślub z dzisiejszą swą żoną. W tym 
okresie nie popełnił, jak twierdzi, żad­
nego morderstwa, a dopiero w r. 1929 
obudził się w nim ponownie zbrodniejzy 
instynkt.
MORDUJĄC ODCZUWAŁ ROZKOSZ!

„Dnia 3 lutego 1929 — zeznaje Kurten — 
Wyszedłem z domu, aby poszukać sobie ofia­
ry. Wziąłemi z sobą ostre nożyczki.

W tej chwili przewodniczący pokazuje fe-

sowieckich, który twierdzi* że przemy­
słowcy polscy przyjeżdżają do Rosji, aby 
uzyskać sowieckie zamówienia dla fabryk 
w Łodzi i Białymstoku, gdyż fabryki te, 
jeżeli nie otrzymają zamówień, zamrą osta­
tecznie. Komunikat twierdził dalej, że je­
dyną deską ratunku dla polskiego prze­
mysłu jest nawiązanie stosunków z So­
wietami. Dowiedziawszy ąię o tak nie- 
przyzwoitem traktowaniu delegaci polscy 
postanowili nie jechać db Rosji.

WARSZAWA, 14 kwietnia. (Tel. wl.). 
Biuro prasowe poselstwa sowieckiego o- 
głosiło wczoraj wieczorem komunikat, 
w którym stwierdza, że Komisarjat Ludo­
wy handlu ZSSR. nie ogłaszał żadnego 
komunikatu w sprawie przyjazdb delegacji 
„Polros" do Moskwy, i że z artykułami 
zamieszczonemi w pismach sowieckich nie1 
ma nic wspólnego. Wobec tego delegacja 
przemysłowców polskich wyjedźie w tych. 
dniach do Rosji.
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Godzina 2030 
K O N C E R T

z Budapesztu
Sprawy emigracyjne.

RZEL BIAŁY" W BRAZYLJI.
W związku z  podaniem przez prasę wia­

domości o możliwościach em igrać i osadników- 
polskich do Brazylii Syndykkat Emigracyjny 
donosi, że w połowic maja wyjedźie z War­
szawy drugi w r. b. transport emigrantów, któ­
rzy ladą nya kolonję „Orzeł Biały" w' Brazylji.

Po przyieździe na kolonję. osadnicy otrzy­
m a j  25 hektarowe działki ziemi na rodzinę i 
przystąpią zaraz do uprawy najniezbędniejszych 
płodów pa przygotowanych pod uprawę póihek- 
tarowyeh działkach na których równocześnie 
będą budować domki.

Do czasu pierwszych zbiorów i wybudowa­
nia własnych domów, koloniści mają zaptewmo- 
ne utrzymanie i mieszkanie.

Bliższych informacyi udziela Syndykat Emi­
gracyjny w Warszawie ul. Marszałkowska 124 
oraz Oddziały i Agentury na prowincji a tak­
że biuro Towarzystwa Kolonizacyjnego w  War­
szawie ul. Świętokrzyska 17.

żące na stole błyszczące jakgtiyby nowe noży­
czki krawieckie, któremi Kurten zamordosra? 6 
osób.

Nie chodziło mi — ciągnie dalej zbrodniarz 
— czy osoba, którą spotkam ..będzie stara ezy 
młoda

byłem gotów rzucić się nawet na zwiemgę-
W życiu mojem zdarzały się wypadki iż rani­
łem również psy. owce i krowy.

Pierwszą kobietę, którą spotkałem pod! wśao 
Geresheim, napadłem i uerzyłem nożyczkami 
W kark. kobieta zaczęła krzyczeć. Krzyk ten 
sprawiał mi największą rozkosz. Puściłem ofia­
rę. która — jak się następnie okazało — wyszła 
z  życiem i powróciłem <$o domu.

8-go lutego 1929 koło kościoła św. Jadh*tgi 
■— zeznaje Kurten — spotkałem małe płaczące 
dziecko, (była to Róża Oliger), które wziąłem 
za rękę. Opodal znajdowała się budowa, na któ­
re! posadziłem, dziecko. W jednej chwili rzuci­
łem się na nje i dusząc za gardło zadałem mu 
kilkanaście pchnięć nożycami. W nocy powró­
ciłem na miejsce swej zbrodni oblałem sukienki, 
zamordowanego dziecka naftą i podpaliłem. 
Płomienie które ogarnęły zwłoki sprawiały mi 
również niezwykłą rozkosz.

W kilka dni późnie! — ciągnie dalej Kur- 
ten — spotkałem na ulicy w  nocy pijanego 
człowieka, który mnie potrącił. Odtrąciłem, gr 
tak. iż upadł do rowu i przy tej sposobności 
zamordowałem go. Był to maszynista Sefeer.

13 sierpnia 1929 Kurten poznaje swojją na­
stępną ofiarę, służącą Marię Hahn, którą na­
mawia na przechadzkę w kierunku wsi Paten- 
dełle. Kiedy dziewczyna znalazła się za miastem 
poczuła nagle trwogę i  chciała zawróci^. K0r- 
ten zgodził się na to. lecz w drodze powrotne# 
zadał Marji Hahn straszliwe pchnięcie nożyczka­
mi w  serce, a następnie kilkanaście uderzeń 
w  piersi. , Ciało pozostawiłem na miejscu zbro­
dni a w  nocy powróciłem na to samo miejsce".

W tem miejscu przewodniczący zapytuje 
w1 jakim celu oskarżony powracał na niiet&ce 
swych zbrodni?

K rten: „Specjalną rozkosz sprawiało nv 
obserwowanie zwłok. W tym wypadku postano­
wiłem je zakopać, aby następnie uwiadomić 
władze o miejscu zakopania trupa i być o- 
becnym przy ekshumacji".

Przewodniczący: W jakim celu?
Kurten: Wiedziałem, iż zbrodnia moia wy­

woła w Dusseldorfie olbrzymie wzburzenie. — 
To działało na mnie podniecająco.

Opisawszy rejestr swych potwornych 
zbrodni, których dokonywaj przez pchnię­
cia nożem, nożyczkami lub uderzeniami 
młotkiem, Kurten opowiada, że wysyłał* 
do policji i dzienników listy, w którydh 
oznaczaj miejsce, gdzie znajdowały się 
zwłoki pomordowanych przez siebie ofiar.. 
A później sam przychodził na to miejsce 
i doznawał dziwnego uczucia zadowolenia* 
gdy słyszał jęki i płacz zrozpaczocytib 
matek zamordowanych przez niego ofiar.

Zeznania jego budziły wśród obeoBydk 
niewyslowioną grozę.

Dalszy ciąg rozprawy we wtorek
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3 5  N a g r ó d Konkursu
s p o r t o w e g o

„ D  z i e i o i k a
z r y w k o w e g o
L u d o w  e g o łł.

Zgodnie z zapowiedzią w numerze dzi­
siejszym umieszczamy listę nagród Kon­
kursu sportowo - rozrywkowego „Dzien­
nika Ludowego". Nagród jest 35, a mia­
nowicie :

rower (damski krił męski),
2 aparaty fotograficzne,

3 piłki nożne, 
komplet siatkówki,

2 komplety płng-pongowe,
16 kostjumów pływackich i sporto­

wych (męskich i damskich),
5 plecaków,

5 par pończoch sportowych (sztuce),

mandolina,
gramofon.

2 garnitury szachowe z  kasetką,
2 detektory' radjowe ze słuchawkami.

Jak z powyższego wykazu wynika, na­
grody wchodzące w skład konkursu są 
bardzo urozmaicone i wartościowe.

Przypominamy, iż celem tego kon­
kursu jest propagowanie sportu wśród 
młodzieży, szczególnie robotniczej. Kon­
kurs ten powinien więc zainteresować o- 
gół młodzieży robotniczej.

Pozatem rozmaitość nagród rozryw­
kowych powinna, zainteresować wszyst­
kich naszych Czytelników bez względu

na wiek i płeć. Niejedna rodzina robo­
tnicza nie może pozwolić sobie na tego 
rodzaju wydatek, jak np. gramofon. U- 
dział w konkursie daje właśnie sposob­
ność w tym kierunku.

WARUNKI KONKURSU.
Udział w konkursie mogą wziąć bez 

wyjątku wszyscy Czytelnicy „Dziennika 
Ludowego" we Lwowie i na prowincji, 
którzy nadeszlą 12 kuponów umieszczo­
nych w „Dzienniku Luodwym".

Poza 12 zwyczajnemi kuponami umie­
szczone zostaną dodatkowo 3 kupony nad­
zwyczajne, z których każdy zastępuje ku­
pom zwyczajny.

Przyjmowanie kuponów zostanie zam­
knięte dnia 15 maja o godz. 7 wieczorem.

Nazwiska uczestników, którzy nade­
szlą oznaczoną ilość kuponów zostaną o- 
głoszone w „Dzienniku Ludowym".

Dla tych, których nazwiska w wykazie 
uczestników nie zostaną umieszczone, u- 
stamawia się okres dla reklamacyj od 16 
do 19 maja. Nazwiska reklamujących, któ­
re uznane zostaną za ważne, będą ogło­
szone dodatkowo.

Losowanie odbędzie się publicznie dnia 
20 maja o  godz. 6-tej wiecz. w lokalu 
O. K. R. P. P. S. we Lwowie przy ul. 
Rutowskiego 23 II p. pod kierownictwem 
specjalnej komisji oraz publiczności.

Upiór z Dusseldorfu
przed sądem.

Wczoraj, w poniedziałek rozpoczął się 
przed sądem przysięgłych w Dusseldor­
fie proces osławionego „masowego" mor­
dercy, Piotra Kurtena, nazywanego „u- 
piorem z Dusseldorfu", któremu oskarże­
nie zarzuca 9 mordowt i 7 tiapadów. Praw 
nicy i psychjatrzy będą mieli za zadanie 
stwierdzić, czy zbrodniarz ten jest pata- 
logicznym zwyrodniałcem czy też w peł­
ni może odpowiadać za swe straszliwe 
czyny.

Oto krwią ociekająca, ponura li­
sta: Pierwszy mord, do którego się Kur- 
tem przyznał, sięga r. 1913. W miejsco­
wości Kolonja-Mulheim zakradł się do 
mieszkania szynkarza Kleina, gdzie w sy­
pialnym pokoju zastał śpiącą jego 10-le- 
tnią córeczkę. Dziecko poczęło krzyczeć 
a wówczas Kiirten zadusił je z zimną 
krwią.

Dopiero w 16 lat potem obudził się 
w nim znowu instynkt mordu. W ciągu 
tego czasu popełnił wiele kradzieży, za 
które odsiadywał szereg kar więziennych. 
Wieczorem 8 lutego 1929 zamordował 
ciosami noża Różę Ohliger, poczem oblał 
zwłoki naftą i podpalił.

Odtąd zbrodnia szła za zbrodnią. D. 
14 lutego zamordowany został Robert 
Scheer. D. 20 sierpnia zakłuł 20-Hetnią 
służącę, Marję Hahn, w czasie urządzo­
nej przez nią wycieczkę w okolice Dus­
seldorfu. Zwłoki zakopał zbrodniarz w 
xxlu.

Następnego już dnia próbował Kur­
eń dokonać trzech zamachów'  morder­

KOLDRY, materace, pościel po cenach na}- 
muszych poleca firma R. DRŻAŁA, Lwów- sł. 

borażczyzna 5, (Obok kina Apollo). Przera- 
La kołdry po 6 zł., materace po 8 zł. 130.

czych. Upatrzone przez niego ofiary, dwić 
młode kobiety i mężczyzna, zdołały jed­
nak ciężko poranione ujść przed' ciosa­
mi noża mordercy.

D. 25 sierpnia dokonał podwójnego 
bestialskiego mordu na dwoje dżieciach 
w wieku} 5 i <15 lat. Wywabił je! z zabawy 
odpustowej na pole, gdzie dochodziła je­
szcze wrzawa i muzyka zabawy i zakłuł 
bezlitośnie.

Jeszcze tejże nocy usiłował zamordo­
wać 24-letnią służące, Gertrudę Schultz, 
ponieważ nie chciała mu się oddać. Do­
nośne wołanie o pomoc kłutej ofiary ścią­
gnęło ludzi, na widok których morderca 
umknął.

Od 1 -1 5 . IV. BEZPŁATNIE m
Prawdziwy srebrny m onogram  przy zakupnie 

torebki, teczki lub portfelu dodaje magazyn
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| SZKŁO, PORCELANĘ, KRYSZTAŁY 
poleca F-a A leksander ONYŚKO

ul. Halicka 2 0  (róg Wałowei) 167

Przez miesiąc było cicho, aż 30 wrze­
śnia wstrząsnęła przrażonem miastem wia­
domość o nowem morderstwie. Na; łą­
kach nad Renem znaleziono 31-letnią słu­
żącą, Idę Reuter, z rozstrzaskaną głową. 
Tym razem zbrodniarz dokonał mordu 
nie nożem ale zapomocą młota.

W dwa tygodnie później znalazł so­
bie nową ofiarę, 20-letnią Elizę Dórrier, 
którą również zabił młotem. Potem na­
stąpił zamach morderczy na Annę Mau­
rer a jeszcze tego samego wieczoru napad 
w parku na Elizę Wanders. Obie kobiety 
zdołały ujść, lekko poranione.

D. 11 listopada nowe morderstwo, któ­
rego ofiarą padła 5-letnia Gertruda Al- 
bermann. Morderca wywabił dziecko z 
mieszkania opiekunów, wciągnął je do la­
su, zniewolił i zakłuł nożem.

Przez pół roku pracowali najdoświad- 
czeńsi funkcjonariusze kryminalni nad od­
szukaniem sprawcy czy sprawców mor­
dów. Dopiero w maju 1930 r. udało się 
ująć upiornego osobnika, Piotra Kurtena.

Z T e a tru  M ałego .

„Interes z Ameryką"
Farsa w 3 aktach P. FRANKA.

Owszem, można się i pośmiać, jeśli 
Jest ktoś, komu się chce śmiać obecnie. 
Autor nie wysilił się wprawdzie na Zby­
tnią pomysłowość, bo treścią jego farsy 
jest stary, zużyty już w setkach sztuczek 
kawał z „Qui pro quo": zbiegiem oko­
liczności biedna, pukająca na maszynie pa­
nienka gra wobec krezusa amerykańskie­
go, przybyłego w gościnę, rolę pani do­
mu, co potem powoduje rozmaite mniej; 
i więcej zabawne komplikacje. Nie1 szukać 
tu jakichś niezwykłych wybłysków do­
wcipu, jakichś oryginalnie komicznych typ­
ków czy sytuacji — ale ostatecznie farsa 
nie jest gorsza od wielu, wielu innych,, 
cieszących się powodzeniem. Jetiiio tylko 
we wszystkiem według mnie niema sen­
su, a właściwie jest ciężkim pomysłem — 
oto przeniesienie (czy przez tłumacza?) 
akcji do..." Lwowa i próby niedowcipnych 
dowcipów na temat lokalnych stosunków. 
Na tle akcji wygląda to ...ni przypiął, 
ni przyłatał.

Z dwóch grających par lepiej wyszła 
para żeńska. P. Malanowicz, artystka sub­
telna, umie nadać urok każdej swej krea­
cji — i tutaj była nietylko charakterysty­
cznie wyrazista ale mimo fochów, dopro­
wadzających własnego męża (w sztuce) 
prawie do obłędu, pełna kobiecego wdzię­
ku... dla innych mężczyzn. P. Podborów- 
na trzymała się dzielnie w roli maszynist­
ki, przefasonowanej w panią domu. P. 
Strzelecki jeszcze lubi przejaskrawiać w 
gestach i mimice; amerykański miljoner- 
przemysłowie p. Brodniewicza był po­
prawnie bezbarwny jak pierwszy lepszy 
kupiec lwowski.

Artur ćwikowski.
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Miłość w Rosji sowieckiej.
Z aktów-jjsądowych.

Najbardziej wiarygodnym obrazem ży­
cia społecznego — to  sala sądowa; i  każ­
dy jego objaw przesuwa się przez nią. 
Niema państwa na świecie, gdzieby prawo 
nie było naruszane — obojętne, jaki mo­
tyw pchnie człowieka na drogę kon­
fliktu zprawem: wszędzie musi ta walka 
z porządkiem prawnym znaleźć swój epi­
log w sali sądowej. Często bardzo podło­
żem zbrodni staje się stosunek dwóch 
płci, stosunek kobiety do mężczyzny i 
nawet państwa o zupełnie nowych ustro­
jach społecznych, borykać się muszą z 
tą wiecznie żywotną kwestją. Państwem 
takiem, w którem nastąpiła zupełna prze­
budowa pojęć, jest Rosja sowiecka, ale 
i ona ma swoje tragedje o tle erotycz- 
nem, co jest najlepszym dowodem, że 
sprawa ta jest wiecznie żywa i wymaga­
jąca obserwacji. Książka p. t. „W imie­
niu Sowietów", zbiór sprawozdań sądo­
wych, spisanych przez reportera wielkie­
go organu sowieckiego .,Pra\vda", Ma­

twieja, ukazuje nam ten problem w peł- 
nem świetle.

Z szeregu bardzo ciekawych proce­
sów, wyjmujemy materjały, dotyczące 
wspólnego życia kobiety i mężczyzny. Są 
one potknę objektywnie, toteż stanowią 
cenne źródło dla poznania tej części ży­
cia nowego państwa, nowych ludzi o no­
wych zupełnie przekonaniach a jednak 
przechodzących te same tragedje i te 
same cierpienia, co obywatele państw o 
ustrojach wręcz odmiennych.

Sprawa mordu Galiny Mrawiny.
Jednym z bardzo ciekawych wypad­

ków, jaki przewinął się przez sowiecką 
salę sądową, to sprawa mordu Galiny 
Mrawiny, studentki robotniczej, zamordo­
wanej przez studenta robotniczego, bu- 
ctaka. Sudak przybywa do stolicy Rosji 
z Ukrainy, gdzie już jako 16-letni chło­
piec bierze udział w walce z kontrrewolu­
cyjną armją białych generałów. W Mo­

skwie mieszka w domu studenckim i tu 
sprawą najczęściej omawianą, sprawą wy­
wołującą najżarliwsze dyskusje — to sto­
sunek do kobiet. Olbrzymia część stu­
dentów oświadcza się gorąco za wolną 
miłością i jaknajwiększą swobodą w sto­
sunkach płciowych. Mrawina Galina pi­
sze w liście do kolegi swego Wiktora: 
„Dziś nie znajdziesz już w żadnym do­
mu studenckim niewinnej dziewczyny; 
rozmawiałam z wieloma, żadna nie może 
uniknąć wpływu mężczyzn, który dla wła­
snej korzyści agitują za „wolną miło­
ścią". A potejm przechodzą one z rąk 
db rąk. Jakież będzie pokolenie, wyro­
słe na takiem podłożu ?“

Sudak ma szczęście do kobiet, żadna 
nie może mu się oprzeć. Spotyka na swej 
drodze Galinę i ona, zakochawszy się w 
nim staje się jego ofiarą. Galina, ta kla­
sowo uświadomiona robotnica, komunist- 
ka, wolna od wszelkich przesądów, staje 
się wesoła lub smutna zależnie od humo­
rów pana i władcy, Sudaka, dla którego 
jest tylko przemijającym stosunkiem jak 
tyle innych. Galina czuje się matką, Su­
dak doradza spędzenie płodu. W szpita­
lach państwowych odmówiono życzeniu 
Galiny, ponieważ nie zachodzi żaden po­
wód do zabicia płodu. Matka jednak nieu-

rodzonego jeszcze dziecka, niema pienię­
dzy na lekarza prywatnego — dziecko 
przychodzi na świat.

I tu rozpoczyna się tragedja. Galna 
rzuca studja, znajduje pracę w fabryce, 
więcej niż połowę nędznego zarobku od­
daje na wychowanie dziecka. Sudak nie 
czuje się „powołanym" do pomocy; zroz­
paczona Galina wnosi skargę przed wła­
dze partyjne i tu przychodzi do charakte­
rystycznego przesłuchania. Jeden z człon 
ków partji zwraca się do Śudaka ze sło­
wami:

— Słuchajcie, tow. Sudak. Macie za­
pewne następujący światopogląd: ja swo­
je wziąłem 1 reszta mnie1 nie obchodzi. 
Dla tej kobiety droga do prostytucji o- 
twarta. Oto widzimy, gdzie szukać przy­
czyn wielkiego wzrostu prostytucji. 1 wy 
nazywacie się komunistą ?...

Sudak zostaje przez sąd zasądzony na 
zapłatę alimentów, nie płaci ich jednak. 
Galina w małym nędznym pokoiku cierpi 
wraz z dzieckiem dotkliwą nędzą, miłość 
jej przemienia się w nienawiść. Ściga Su­
daka rozprawami sądowemi, ale ten jest 
wytrwały, płacić nie chce — wszak jest 
zwolennikiem „wolnej miłości".

(Dok. nast.).
—o —
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1 Maja międzynarodowe święto robotnicze. -
Obóz bojowych Niemiec

w rozbiciu.Parlament czeskosłowacki zajmować 
się będzie w najbliższym czasie sprawą 
stworzenia „ministerstwa zapotrzebowa­
nia". Dotychczas funkcjonowało minister­
stwo aprowizacji, utworzone w czasach 
powojennych w celu regulacji zaopatry­
wania obywateli w środki żywności i jako 
n i eodpowiada jące obecnym warunkom 
skazane było na zanik. Ostatnio kierow­
nictwo tego ministerstwa powierzono po­
słowi soc. dem. Bechyniemu, który przy­
czynił się do ożywienia tego resortu. — 
Stwierdził on, że konsument i jego inte­
resy nie są dostatecznie chronione przed 
spekulacją a zwłaszcza ze strony karteli 
i producentów. Dlatego ministerstwo a- 
prowizacji opracowało projekt przekształ­
cenia tego ministerstwa na ministerstwo 
zapotrzebowania.

Projekt zostanie przedłożony parla­
mentowi. Do kompetencji jego należy or­
ganizowanie, ochrona i popieranie zapo­
trzebowania tych przedmiotów, które po­
średnio lub bezpośrednio służą do zaspo­
kajania potrzeb obywateli i państwa, Qfa- 
łej upoważnione jest do badania produkcji 
i obiegu tych produktów i cen, kontro­
lowanie poszczególnych jednostek i 'pjrfced- 
siębiorców, kartelów, trustów itd. Mini­
sterstwo ma chronić konsum przed! na-

Ul iigiiśi iilsliii
rolnych i leśnych

w e  Lw ow ie. .
Ostatnio w sali zajmowanej przez Zwią­

zek Zaw. Robotników Rolnych i Leśnych 
„Siejba" Rynek 8. I. p. odbył się Zjazd Dele­
gatów tegoż Związku.

Zjazd otworzył przewodniczący tow. Piasko­
wski. ■,

Zebranych powitali im. USDP tow. Pali- 
kiw Tymoteusz, imieniem OKR. PPS. tow. red. 
Bronjslaw Skalak. omawiając specjalnie trudne 
warunki pracy na tut. terenie, gdzie z jednej 
strony rozpanoszona szlachetczyzna. a z dru­
gie? agitacja obu nacjonalizmów są przeszko­
dami w ruchu zawodowym robotników rolnych. 
A 'przecież i w tutejszym proletariacie dirzemie 
iskra buntu przeciw wyzyskowi na roli. prze­
cież nie gdzieindziej jak tutaj w r. 1902 wybuchł 
ten słynny strejk rolny, którego sile nie mógł 
się nadziwić proletariat zagraniczny.

Sprawozdanie imieniem ust. zarzadu zło­
żył tow. Lemeida Piotr.

Ze sprawozdania organizacyjnego wynika, 
że Związek pracuje na terenie' powiatów lwo­
wskiego bóbreckiego. Gródka Jagiellońskiego 
żółkiewskiego • taworowskiego. luba:czowskieco 
sobaiskiegov mościckiego brodzkiego Kamion­
ki strumiłowej. złoczowskiego.

Sytuację panującą na wsi obszernie omówił 
tow. Piaskowski, podkreślając warunki w jakich 
żyją i pracuję robotnicy rolni i leśni.

Sprawozdanie Komisji rewizyjnej złożył tow. 
łiawTyliszyn Stan. z Domażyra, stawiając wnio- 
sck o udzielenie absolutorium ustępującemu Za­
rządowi. Wniosek komisji rewizyjnej został je­
dnogłośnie przyjęty.

Tow. Marcinkowski Boi. z Sapieżanki zło­
żył wniosek o podwyższenie wkładek człon­
kowskich. Tow. Piaskowski szczegółowo przed­
stawił stanowisko Związku w walce o umowy 
Zbiorowe. Wreszcie po omówieniu przez tow. 
Piaskowskiego sprawy Kasy Zapomogowej, i 
po uchwaleniu odpowiedniego w tej sprawie 
Wniosku, przystąpiono do wyboru władz Zwią­
zku. Do Zarządu weszli tow.: 1) Piaskowski 
Stanisław, przewodniczący, 2) Marcinkowski Bo­
lesław, I. zast. 3) Werba Piotr, II.z ast. 4) Le- 
mejda Piotr, sekr. 5) Michalski Franciszek, skar­
bnik 6) Cieński Onufry 7) Sażenycia Ołeksa. 
8) Bardyta Piotr. 9) Zunicz Sydor. Zastępcy: 
1) Szali Mar ja. 2) Niedźwiecki Józef, 3) Gawli- 
cki Jan 4) Żuk Michał. 5) Kubiński Adolf.

Do Komisji rewizyjnej weszli tow.: Zając 
Michał, przew.. Osich Partymon, Mazur Wa­
wrzyniec. Zastępcy: Bzdyr Stefan Góral Piotr.

Do sądu polubownego weszli tow.: Kwia­
tek Władysław, przew. Oleksiński Jan, Kuk 
Tomasz- Cybulski Franciszek, Fedorowicz Da­
niel. Zastępcy: Korzeniowski Wincenty, Dubiel 
Walenty.- Rączka Jakób,

Wycieczka TUR-a
do Teatru Rozmaitości.

W środę, dnia 15. kwietnia odbędzi esję 
druga Wycieczka na „Spór o sierżanta Griszę" 
Sztuka bardzo zajmująca, o treści pacyfisty­
cznej- przedstawia całą grozę i niesprawiedli­
wość wojny ostatniej.

Niskie ceny. uzyskane dla TUR-a dają ka­
żdemu możność zobaczenia tego interesującego 
widowiska.

Zgłoszenia przyjmuje tow. Wyszyńska, w 
lokalu OKR-u Rutowskjego 23, II. p>. od godz. 
11 do 1 i od 5 — 7 wiecz. W środę zgłosze­
nia przyjmuje się tylko do godz. 1 w poi.

—O—

stępstwami zakazanych metod handlo­
wych, spekulacją i podwyżką cen. Mini­
sterstwo ochrania dalej kooperatywy, re­
guluje dowóz i wywóz, przygotowuje li­
niowy handlowe, taryfowe i komunika­
cyjne z inne mi państwami, jakoteż przy­
gotowuje umowy gospodiarcze międzyna­
rodowe i reguluje stosunki gospodarcze! 
w kraju.

Radziwiłłowie
Prasa donosi o ciekawym procesie, jaki 

się toczył w cywiłnym sądzie apelacyjnym. Ja­
ko oskarżycielka 'występuje księżna Dolores Ra­
dziwiłłowa. ordynatka ma Kleintz Ufa Śląsku 
niemieckim przeciwko siostrze jei Izabeli Radzi- 
iwiłłowej. działającej z upoważnienia męża 
swego, księcia Karola Radziwiłła ordynata na 
Dowidgródku o 500 tysięcy franków .szwajcar­
skich.

Pretensję swoją opiera księżna Dolores na 
testamencie na mocy którego Stanisław Radzi­
wiłł. mąż Dolores miał otrzymać ordynację na 
Dawidgródku. żona jego zaś z pochodzenia Hi­
szpanka 500 tysięcy franków szwajcarskich.

Stanisław Radziwiłł zginął w r. 1920 w wal-

WIEDEŃ. Podczas świąt wielkanoc­
nych profesor Uniwersytetu wiedeńskiego 
Tandler i docent Schónbauer zakupili w 
Brukseli z ramienia gminy wiedeńskiej 5 
gramów radjum za cenę ponad mil jon 
szylingów. Ta ilość radjum umożliwi Wie­
dniowi założenie przy szpitalu w Lainz 
instytutu dla zwalczania raka i prowadze­
nie tej akcji na szeroką skalę w rozmia­
rach prawie takich, w jakich prowadzi 
ją instytut antirakowy w Sztokholmie, na­
leżący do największych instytutów tego

W Olszkowicach córka bogatego kupca 
Bronia N. zakochała się w studencie, synie bie­
dnej wdowy, która przed niedawnym czasem 
sprowadziła się do tego miasteczka. Rodzice za­
kochanej zgodzili się na ten związek .jednako­
woż wdowa nje chciała na to zezwolić. Ślub 
jednak miał .się odbyć w tajemnicy przed matką.

W ostatnie i chwili nastąpi! jednak niespo­
dziewany zwrot w tei sprawie. W momencie 
gdy miał się odbyć ślub, wbiegła matka narze-

Pisma amerykańskie donoszą z Hollywood, 
że walka filmu niemego z dźwiękowym, już 
się skończyła. Film niemy leży jak długi, a 
wszystkie wielkie gwiazdy tego filmu, Fairbanks 
Roskar, Pickford Gilbert Griffith, Lya de Putti, 
Road La Roque i t. d. zostały w ten sposób 
automatycznie zgaszone, gdyż nie mają należy­
tych warunków głosowych. Wjelu z nich nie 
wyszło źle na tern. gdyż albo uciułali sobie 
niemało grosza, albo dostali niezłe odszkodowa­
nie od firm, z któremi porobili długoletnie kon­
trakty.

I tak n. pi Corinne Griffith dostała gotówką 
na stół około 200 tysięcy dolarów co w krajach 
o słabszej walucie jest miljonowym majątkiem 
z którego można żyć. jak magnat.

Jeszcze lepiej wyszedł na tym kryzysie fil­
mowym John Gilbert, który zainkasował pół 
miliona dolarów za to że się zgodził jak najprę­
dzej odpocząć na laurach których nje zdobi.

Jego żona Ina Claire dostała za rozwiązanie 
kontraktu ćwierć miliona doi. Groteskowo wyglą-

BERL1N. Walka pomiędzy przywódcą 
Hackenkreuzlerów Adolfem Hittlerem a 
naczelnym dowódcą oddziałów bojowych 
Stennesem toczy się dalej. Stennesowi u- 
dało się zabrać wszelkie ważniejsze' do­
kumenty, którymi może skomproimitować 
przywódców partji. Również Hittler i je­
go prawa ręka, Goebels skwapliwie sta-

między sobą.
kach z bolszewikami testament zaś gdzieś się 
zawieruszył. Ordynacja na Dowidgródku przeszła 
na Albrechta Radziwiłła jako na najstarszego w 
rodzie ten jednak zrzekł się ordynacji na rzecz 
młodszego Karola, księżna Dolores zaś otrzy­
mała ordynację śląską, której eksploatację zre­
sztą sprzedała za pól miliona dolarów.

Obecnie wystąpiła do sądu o przyznanie jej 
z racji testamentu pół miłjona franków szwaj­
carskich.

Sąa pierwszej instancji w Nowogródku po­
wództwo księżny Dolores oddalił. Obecnie spra­
wa znalazła się w drugiej instancji w Wilnie.

Wyrok będzie ogłoszony za trzy tygodnie 
w Wilnie.

rakiem.
rodzaju na świecie.

Po zawarciu transakcji obaj uczeni 
wiedeńscy udali się do Paryża, aby zwie­
dzić instytut pani Curie - Skłodowskiej i 
prof. Rigauta i zapoznać się ze stosowa - 
nemi tam metodami.

Należy się spodziewać, że pawilon an­
ty rakowy w Lainz otworzony zostanie już 
w lecie bieżącego roku. Zorganizowanie 
tego ośrodka leczniczego jest wielką za­
sługą socjalistycznego zarządu gminy 
wiedeńskiej.

czonego i oświadczyła zebranym, że syn jej 
jest bratem narzeczonej. Przed 22- laty matka 
narzeczonej dała bowiem swe „nieślubne*1 dzie­
cko jei na wychowanie, którym jest właśnie 
nowożeniec. Słysząc to matka Broni N. zem­
dlała, mąż zaś jej oświadczył, że bierze rozwód, 
z żoną za „zdradę" jej przedślubną. Ostate­
cznie nastąpiło ogólne pojednanie lecz bez ucz­
ty weselnej.

da historyjka, którei ona jest bohaterką. Firma 
Pathe zaangażowała ją do dwóch filmów za ho­
norarium 175.000 doi. Po ukazaniu się pierwsze­
go filmu, który był zupełnie nieudały, firma 
rozwiązała kontrakt. Ina Claire dostała 75.000 
doi. za pierwszy film, a 55.000 odczepnego za 
drugi. i.

Bandycki napad w lesie.
Szewczuk Hryńko z Milatyna Starego pow. 

Kamionka Strum. napadł na drodze w lsie na 
idącego Huniewskiego Michała który niósł tytoń 
i papierosy w worku i zażądał od niego wy­
dania tytoniu, grożąc mu śmiercią w razie nie­
spełnienia jego żądania. Ponieważ Szewczuk był 
uzbrojony w dubeltówkę, Hunjowski porzucił 
niesiony worek na ziemię, z którego Szewczuk 
zabrał 2000 sztuk papierosów i zbiegł. Szew­
czuk został przytrzymany.

rają się wynieść na światło dzienne wszel­
kie skandale Stennesa i jego zwolenni­
ków. O Stennesie, do niedawna będącym 
„chlubą" partji, oficjalne organa h itle ­
rowców piszą, że rozbija się po lokalach 
nocnych i że buty wojskowe chętnie za­
mienia na eleganckie lakiery, aby mógł 
bawić się w kabaretach. Zwolennicy Sten- 
nesa odpowiadają pięknem za nadobne, 
tak, że niemiecka opinja publiczna ma 
przed sobą farsowy obraz rozbicia obozu 
ski-ajnych prawicowców niemieckich.

Chociaż większość zwoleipiików przy 
swym ciasnym światopoglądzie zostaje 
wierna hittlerowrom, to przecież ostatnie 
wypadki zadały poważny cios ruchowi 
hack enkre u zlerowskiem u. Kie rown ictwo
partji wszczęło radykalną akcję. W osta­
tnią środę tylko wykluczono' z partji prze­
szło 900 osób a Hittler oświadczył, że 
radziej

wykluczy wszystkich członków z par­
tji i pozostanie sam.

aniżby miał odstąpić od swego programu.

Program radiowy
HADJOSTACJE Odbiorcze, Fotograficzne Apa­

raty w Największym Wyborze „FOTO- RA 
DJO- PAŁACE" LWÓW PLAC MARIACKI 
8. (GMACH SPSECHERAL Tei. 8608. 118.

ŚRODA, 15. kwietnia.
11.58. Sygnał .czasu z obserw. astr. i hejnał z- 

wieży Mariackiej.
12.10. Koncert z płyt gramofonowych.
13.10. Komunikat meteorologiczny, poczem d. 

ciąg koncertu.
14.15. Komunjkat gospodarczy.
14.35. Kącik harcerski,
14.50. Radjokronię wygł. dr. M. Stępowski.
415.50. Muzyka z płyt gramofonowych.
15.30. Odczyt dla maturzystów pi. t.: „Słowa­

cki" wygł. prof. L. Ploszwski.
15.50. Odczyt dla maturzystów pi. t.: „Ruchy re- 

Iwolucji w r. 1848". wygł. prof. J. Iwasz­
kiewicz.

16.10. Komunjkat ula żeglugi i rybaków.
16.15. Kwadrans dla najmłodszych. 

„Podwieczorek u pani Ropuchy Szarej".
16.45. Muzyka z płyt gramofonowych.
17.15. „Człowiek w przestępcy" wygł. prof. dr. 

W. Walter.
17.45. Koncert popularny orkiestry P. R. pod 

dyr. J. Ozimińskiego 1. Kettibey: „Na nie­
bieskich wodach Hawai" 2. Moszkowski: 
Menuet. 3. Dreyer: Suita tybetańska. 4.

Leoncawallo: Pantins yiyants, 5. Mac- 
Dowell: „Taniec czarwnic" 6. Cymbaliii- 
ski: Krakowiak, 7. Burmester: Gawot. 8. 
Rubinstein: Impression et Danse Pojonaise 
9. Liszt: Mazurka.

18.45 Rozmaitości.
19.10. Skrzynka pocztowa rolnicza, koresp. b. 

omówi inż. W. Tarkowski.
19.25. Muzyka z płyt gramofonowych.
19.35. Odczytanie programu na dzień nast. ' 
19.40. Prasowy dziennik radjowy.
19.55. Płyta gramofonowa.
20.00. Pogadanka literacki p. Idy Wieniewskiej,
20.15. Odczyt muzyczny.
20.30. Koncert międzynarodowy z Budapeesztu.
22.00. Felieton p t.: „Święto chleba w  Wenecji" 

wygłosi W. Sieroszewski.
22.15. Recital śpiewaczy p. M. Labia, akomp. 

prof. L. Urstein.
22.35 Pogadanka „Wśród książek".
U22.50. Komunikaty.
U23.00 Muzyka taneczna z teatru „Bagattela" we 

Lwowie.
—G—

MUZYKA NA FALI RADJOWEJ.
W niedzielę dnia 19. kwietnia Polskie Ra­

dio transmituje z Filharmonii Warszawskiej Po­
ranek Symfoniczny z udziałem dwóch młodych 
dych sił artystycznych: pianisty Arkadiusza Bu- 
kina, ucznia prof. Żurawłewa oraz wysoce uta­
lentowanego młodego śpiewaka, Tadeusza Lu- 
czaja obdarzonego niezwykle silnym, pięknym, 
i giętkim bas.bary tonem. W programie utwory 
Czajkowskiego: potężny, bohaterski koncert for­
tepianowy B-moIl o olśniewających oarwach 
zarówno w partji solowej jak i w orkiestrze.

Radiostacja warszawska nadaje w poniedzia­
łek. 20. kwietnia br. o goaz. 21.00 piękną i me­
lodyjną operetkę Lehara „Frasąuita" w której 
główną rolę odtworzy znana śpiewaczka opero­
wa Wanda Wermińska. Inne role objęli: Halina 
Sawicka, Aleksander Wasiel, oraz artyści na­
leżący do stałego zespołu operetkowego Pol­
skiego Radia. Dyryguje p. Wacław Fiszyk.

Zwolenników muzyki lekkiej ucieszy nie­
wątpliwie wiadomość że we wtorek, dnia 21. 
kwietnia o godz. 20.00 przed mikrofonem radio­
stacji warszawskiej stanie znany chór Warsa z 
Teatru „Morskie Oko" który podczas o sta-, 
tniego występu radiowego uzyskał niezwykłe 
powodzenie u radjosłuchaczów. dzięki swemu 
nadzwyczajnemu zespoleniu i zharmonizowa­
niu, oraz oryginalnym efektom wokalnym w 
stylu rewelcrsowym. Chór Warsa odśpiewa sze­
reg lekkich piosenek z najnowszego repertuaru 
teatrów rewjowych.

Tydzień okazyjnej sprzedaży u f-my 
„O L K A<6, Rynek 35 Obok Naród. Torbowi!

K om plet damski sk ładający s ię  z  K om plet m ęski sk ładający s ię  z
1 pary pończoch jedwabnych bea skazi T y l k ó '  j ^ t a i S r e akb W atŷ ‘nC,!0 |  T y lk o
1 pary rękawiczek modnych i w i 7  KO I 3 kołnierzyków sztywnych 1 _» 7  r a
1 pary reform trwałych I *  * * | 3 chusteczek praktycznych '
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Walka z

Zakochała się w swoim bracie.

Potępiając
W miasteczku niemieckiem Steterwald od 

pewnego czasu w jednej z restauracji popisu­
je się paryska tancerka, Żaneta Pleni, wraz 
ze swym partnerem zupęłnje nadzy. Tamtejszy 
pastor ewangelicki J. HenseL przewóaca i za­
palony zwolennik Hittlera jął ciskać gromy 
potępienia na tych „adamitów" zarzucając przy- 
tem tancerce szpiegostwo. Produkcje taneczne 
tej pary cieszyły się jednak wzięciem u publi­
czności. Pastor nie mogąc uzyskać zakazu wy­
stępów oskarżył do sądu tancerkę o obrazę

■ sam się potępił.
moralności. Do rozprawy jednak nue doszło, 
gdyż w ostatnie 1 chwili pastor cofnął swą 
skargę. Okazało się bowiem, że potępiana przez 
niego tancerka jest jego własną córką. Przed 
kilkunastu bowiem laty Henseł porzucił żonę 
wraz z córką, zmienił wyznanie, wyjechał z 
Francji do Niemiec, .gdzie następnie został pa­
storem. Sprawa ta przybrała niemiły obrót dla 
Hensla. gdyż obecnie grozi mu „dymisja" tak 
u Hittlerowców. jak i w kościele ewangelic­
kim. y

Pogrom filmu niemego.

S

A

* 1



„DZIENNIK LUDOWY" nr. 85 z dnia 15 kwietnia 1931.

K ronika, Zderzenie wozów tramwajowych
Lwów, 14 kwietnia 1931.

M1ITB WIELKI:
Wtorek. 7.30 „Wiktoria i jej huzar".
Środa. 7.30 „Uczta szyderców*'.
Czwartek. 7.30 „Wiktoria i jej huzar".
Piętek 7.30 „Wiktoria i jej huzar".
.Sobota, 3 pop. „Kop-ciuszek".
Sobota 7.30 „Wiktoria i jej huzar".

— o—
TEATR ROZMAITOŚCI:

Wtorek 7.30 „Spór o sierżanta Griszę".
Środa. 7.30 „Spór o sierżanta Griszę".
Czwartek, 7.30 „Spór o sierżanta Griszę".
Piętek. 7.30 „Spór o sierżanta Griszę".
Sobota. 7.30 „Spór o sierżanta Griszę".

TEATR MAŁY:
Wtorek. 7.30 „Interes z Ameryką".
Środa. 7.30 „Interes z Ameryką".
Czwartek. 7.30 „Interes z Ameryką".
Płatek. 7.30 „Interes z Ameryką".
Stibota. 7.30 „Interes z Ameryką".

COLOSSEUM. — Goścmne występy Sara­
towa.

Wtorek. 8.30 Uroczyste pożegnalne przed­
stawienie: 1) Obcy — z) Pieśń Łabędżia.

BIURO KONCERTOWE M. TUERKA:
Piątek. 17-go kwietnia: Wiktor Chenkin. II. 

Wieczór piosenek — Nowy program. 292

STRÓJ URZĘDOWY DLA PP. SĘDZIÓW 
I PROKURATORÓW. Zgodnie z rozp. Min. 
Sprawiedl. z 25 czerwca 1929 dostarcza firma 
A. WITTELS, składy tekstylne we Lwowie, ul. 
Rulewskiego 7. — togi i birety z czarnego 
kamgarnu. kroju ustawą określonego za cenę zł. 
147.— płatną po 20.— zł. miesięcznie.

Zamówienia zamiejscowe uskuteczniamy po 
otrzymaniu miary, co do której udzielamy zama­
wia (ąe emu odpowiednie wskazówki. 282

ZNIŻKI 30 procentowe w Teatrach Mieisk. 
w miejsce dotychczasowych 20- procentowych 
wprowadzone zostaią z dniem dzisiejszym i o- 
bowiązuią na wszystkie miejsca, z wyjątkiem 
balkonu 3-go piętra, w Teatrze Wielkim, bal­
konu 2-go piętra w Teatrze Małym, i balkonu 
w  Teatrze Rozmaitości gdzie w  mieisee tego 
poczynają obowiązywać ceny zniżone w1 sto­
sunku około 50- procentowym. Przez wprowa­
dzenie zniżek 50 procentowych i zniżenie cen 
biletów galeryjnych szerokie sfery publiczno­
ści zyskują możność w  większym niż dotąd 
stopniu korzystania z widowisk teatralnych.

W TEATRZE ROZMAITOŚCI dziś i dni 
następnych wysoce nastrojowy dramat A. Zwei­
ga. „Spór o sierżanta Griszę", niosący remini­
scencje wielkie! wojny, z całą Jei grozą, a za­
razem przepojony ideą pacyfizmu humanitar­
nego.

JUTRO WIECZÓR HANKI ORDONÓWNY w 
teatrze Colosseum. Pozostałe bilety do nabycia 
w kasie kina Kopernik ocł 10 db 1 i od 4 do 
6. od1 6.30 przy kasie teatru.

WIKTOR CHENKINN, niezrównany artysta 
który w zeszłym miesiącu wre Lwowie odniósł 
sukces, wystąpi z II. wieczorem pieśni w  piątek 
17 b. m. Artysta wykona nowy program w ory­
ginalnych kostiumach. Przedsprzedaż biletów 
rozpocznie się oziś w magazynie nut Seyfartha.

PARASOLKA I TAŚMA STALOWA DO O- 
DEBRANIA. W czasie rewizji zakwestionowała 
policja u pewnego złodzieja parasolkę jedwabną, 
oraz 20 metrową nową taśmę stalową. Poszko­
dowani mogą rzeczy te agnoskować w Wydziale 
śledczym PP.

BÓJKA NA NOŻE W MSZANIE. Wezorai 
po północy został przywieziony pociągiem z 
Mszany 20-letni Abraham Fus. monter, który w 
czasie wynikłe' bóiki został przebity nożem w 
pierś tak że płuco zostało przecięte. Pogotowie 
rat. odwiozło go w stanie groźnym do szpitala.

ZAGADKOWY ZGON DZIECKA. W realno­
ści przy ul. Tkackie' t. 4 zmarło wśród' podej­
rzanych okoliczności 10-tygodniowe niemowie 
.Anny Mokrzak i Józefa Sąsiada. Lekarz miejski 
u!r. Krulikow-ski polecił odstawić zwłoki do In- 
-tyrpjtu medycyny sądowej.

ZAGINIENL Tadeusz Siemiasz zam. przy 
u l  Lenartowicza 21 doniósł policji że onegdaj 
z domu wydalił się wychowanek jego Stanisław 
Leś. liczący 15 lat który dotychczas nie po­
wrócił.

Stanisławy Miifier, służąca u Zofji Rosen­
berg zam. przy pl. Bema 12 dnia 7 bani. wyda­
liła się również z domu i ślad za nią zaginął.

CHLEB z trzaskami i trocinami nabyła 
Mar ja Pempek na placu Unji Brzeskiej, który 
został wypieczony w piekarni Stanisława Kir- 
scłiengera przy ul. Szewczenki. Okaz ten zde­
ponowano w komisariacie.

POTRĄCENIE PRZEZ AUTO I TRAMWAJ. 
W ul. Legionów został potrącony Samuel Flei- 
sdhker (zam. Lwia 5) przez autodorożkę nr. 
91333. przyezem doznał ciężkich kontuzji i zni­
szczenia zarzntki wartości 200 zł.

Jakób Acket (zam. Źródlana 19) w ul. Ko­
pernika został potrącony przez wóz tramwajowy 
nr. 1. Ciężko kontuzjowanemu udzieliło pomocy 
Pogotowie rat.

w e  L w ow ie.
Wczoraj bawił we Lwowie generalny dy­

rektor" Żydowskiej Ajencji Telegraficznej pi 
Landbu ze Stanów Zjedn. który bawi od kilku 
miesięcy w  Europie, celem zaznajomienia się 
x  położeniem żydów w Europie. Ostatnio bawi 
w  Polsce, a onegdai .przybył do Lwowa.

Staraniem redakcji „Chwili" odbyła się 
wczoraj konferencja prasowa w której udział 
wzięli przedstawiciele prasy polskiej 1 żydow-

Konferencję zagaił red. Hescheles1 wskazu­
jąc na doniosłe znaczenie Żyd. Ajencji Telegr. 
lako źródła informacji o całokształcie życia ży- 
<k)Wskiego .poczem p. Landau omówił działal­
ność ter ajencji w ogólnych Jej zarysach.

Następnie przemawiali pos. Rosmarin, red. 
Szarota oraz redaktor Rolie.

Wczoraj wieczór między gmachem poczty 
a ogrodem Ossolineum w ul. Kościuszki zdarzył 
się "niezwykły wypadek zderzenia kilkunastu wo­
zów tramwajowych.

Oto w tym czasie jechał w kierunku śród­
mieścia wóz naładowany słomą, która opada­
jąc z wozu pokryła grubą warstwą szyny tram­
wajowe. W chwilę potem nadjechał zgóry tram­
waj nr. „1" który wjechawszy na słomę po-

w ul. K o p e rn ik a .
czął się ślizgać dopiero na skręcie udało się 
motorowemu wóz zatrzymać. Jadące następnie 
inne tramwaje również poczęły się ślizgać i 
z impentem wjeżdżały jeden na drugiego. Odby­
wało się to z silnym szczękiem, biciem szyb 
i krzykiem kontuzjowanych pasażerów. Rzad­
kiemu temu wypadkowi przypatrywały się tłu­
my przechodniów. Dopiero po dłuższym czasie 
zciołano ruch wznowić.

lO lflltll I 1851
w  Tarnopolu.

W Tarnopolu dziś odbędzie się posiedze­
nie stowarzyszenia „Wojewódzkiej wystawy rol­
niczej i regionalnej.

Plan sytuacyjny wystawy został już ustalo­
ny. Z głównych pawilonów uwidoczniono na pla­
nie: pawilon produkcji rolniczej pawilon leś­
nictwa i łowiectwa pawilon przemysłowy, pa­
wilon dydaktyczny pawilon Sydykatu Rolnicze­
go, pawilon Izby Rękodzielniczej, pawilon bro- 
Iwarów wzrowy dom odbudowy, stoiska dla 
koni bydła, nierogacizny owiec i drobiu, pa­
wilony W. F. i P. W., prasy. L. O. P: P:, 
Podolskiego Towarzystwa Turystyczno - Kra­
joznawczego Zaleszczyk i  inne. Ponadto w 
planie jjrzewidziane są specjalne budynki jak 
np. mleczarnia, estrada teatralna poczta i te­
legraf. sanitarne i straży ogniowych oraz spe­
cjalna spinalnia dla zawodów strażackich. Plan 
ten obejmuje tereny otwarte Wystawy w parku, 
stadionie sportowym i grunta doń pirzyległe. 
Na tych ostatnich rozmieszczone zostanie m. in. 
Wesołe Miasteczko.

111118 - BO E3 BIBIE.
W Czerlanaeh koło Gródka Jagiellońskiego 

tamtejszy parobek Iwan Dudko mając jakieś 
porachunki1 z Miiichałem Czikałą, napadł na nie­
go w ub. niedzielę, gdy szedł on z ojcem do 
cerkwi i począł okładać go laską. Czikała 
Wydobył wówczas z kieszeni nóż szewski i za­
dał nim napastnikowi siedm dęć w pierś gło­
wę, i twarz, zabijając go na miejscu. Widząc 
dogorywającego przeciwnika Czikała sam u- 
ćał się na posterunek PP. gdzie go aresztowano.

Z e s p o r tu  .
POSIEDZENIE LWOWSK. ROBOTNICZEGO 

SPORT. KOMITETU OKRĘGOWEGO odbędzie 
się we wtorek, dnia 14 kwietnia 1931 — o 
godz. 7-mej wiecz. w  lokalu sekr uL Piekarska 
18 (Grafika). — Obecność delegatów „Roboto. 
Klubu Sport." „Metalu", „Grafiki" i Sekcji 
Sport. „T. U. R.“ konieczna.

M iE lzm otiB W ! turniej zaraśnirzy.
Wczorajszy wieczór walk w  cyrku sporto­

wym. .przy aużei frekwencji dał następujące 
rezultaty:

Wołyniec nie rozegrał w  ciągu 20 min. wal­
ki ze Szczerbińskim.

Brutalny i  niepowściągliwy Wajnura (Man­
dżuria) swym dławiącym krawatem w 4 min. 
pokona! Rumuna Kirtopa.

Stibor po godzinie i 10 min. pokonał na 
punkty stosunkiem 4 do 3 Le Fawreto.

Energicznie nacierający mistrz świata, Sztek 
ker w  6 min. pokonał ciężkiego Spewaczka, 
zyskując ogromny aplauz licznie zebranej pu- 
bliczności.

Silny Ukrainiec Sudiakow w 4 min. pokonał 
Węgra Nagy.

Podczas prezentacji ukazał się na arenie 
słynny mistrz świata. Francuz Raoul Sain,t 
Mars. Jutro przybywa do Lwowa fenomenalny 
zapaśnik wielokrotny mistrz świata, przezwany 
ze względu na swój elastyczny system walki 
„człowiek-guma“ Kley z Berlina.

Dziś we wtorek, największe zainteresowanie 
budzi decydująca walka Szłekkera z brutalnym 
Wainurą, pozatem Wołyniec — Kirtop, Sudakow 
— Suliman. Weiss — Stibor i St. Mars — 
Csontos.

K o m u n ik a ty .
WSPÓLNE POSIEDZENIE ZARZĄDU UNI­

WERSYTETU LUDOWEGO i  T. U. R-a odbę­
dzie się we wtorek dnia 14 kwietnia br. o godzi 
7-mei wieczorem w lokalu Uniwersytetu Ludo­
wego. ul. Bourlarda 5.

We środę, dnia 15 bm. o godz. 5.30 pop. 
w  lokalu Uniwersytetu Ludowego ul. Bourlarda 
5. posiedzenie Komisji Oświatowej.

We środę, dnia 15. bm. o godzinie 7-mei 
wiecz. w lokalu Uniw. Lud. Seminarium socjali­
styczne dr. E. Elstera, a w  lokalu redakcji Dzień 
nika Ludowego ul. Sykstuska 21 Seminarium 
socjalistyczne dra St. Loewensteina.

Czwartek, dnia 16 bm. o godz. 7-met „Ży­
wy Dziennik" II Koła pod kierownictwem J. 
Markowskiej.___________________________ _

Repertuar km lwowskich.
APOLLO: „Z rozkazu księżniczki".
CASINO: „Odkupienie**.
CHIMERA: „Bez serc bez duszy**.
COLOSSEUM: Klub czarnej ręki (William 

Desmond) oraz Dymsza, Pogorzelska i Chór 
Dana. ,

FATAMORGANA: „Dwoje czarnych oczu" o- 
raz „Tajemnica Nany".

GRAŻYNA: „Monte Carlo".
KOPERNIK: Nasza jest noc.
LEW: Włodzimierz Gajdarow w dźwięk.
LUNA: „Judyta i Holofemes" oraz arcy- 

wesoła komedja. 
dram. „Na falach namiętności".

MARYSIEŃKA: Nasza jest noc.
OAZA: „Niebezpieczny romans" (dźwięk.)
PAŁACE: „Na zachodzie bez zmian". we­

dług głośnej powieści Remarque*a.
LUNA: Biały kapitan oraz Górą kawaler­

ski stan.
SPLENDID: Złota forma.

STYLOWY: „Przedziwne kłamstwo Niny
Petrówny.

PAN: „Pokusa" z Gretą Garbo.
PROMIEŃ: „Ponad śnieg".
UCIECHA: Szlakiem hańby oraz Hool Gib­

son. i

Przewrót w Chicago.
Jak wiadomo przed kilku dniami został wy­

brany burmistrzem Chicago Czech Czerniak, 
który przed! 30 laty wyemigrował z Czech do 
Chicago. Mieszkańcy tego mias.ta przestępstw 
i zbrodni obiecują sobie po nowym burmistrzu 
bardzo wiele.

W ubiegły czwartek Czerniak objął już 
urzędowanie. U roczystość była bardzo skromna. 
Nowy burmistrz, który obiecał że w ciągu 60 
dni uwolni Chicago od głośnych zbrodniarz jy, 
zwolnił z miejsca tysiące urzędników miejskich 
podejrzanych o to że pobierali łapówki za po­
pieranie bandytyzmu i ukrywanie notorycznych 
zbrodniarzy.

—O—

ŁOS ZENI  A
ZYGMUNT KUŻNIEWICZ bandażysta- ortope- 

dysta Lwów Gródecka 2 b. Dom Katolicki 
tel. 64- 63 poleca własnego wyrobu bandaże 
przepuklinowe, pasy brzuszne, sztuczne nogi. 
ręce i aparaty ortopedyczne. 205

PROTEZY aparaty ortopedyczne, gorsety na 
krzywicę i gruźlicę kręgów, wkładki na płas­
kie stopy wykonuje specjalista OTTO LINK, 
ŁYCZAKOWSKA 19. Przed zamówieniem gdzie 
indziej, proszę się przekonać, jak bezkonkuren­
cyjnie niskie są ceny. — Wykonuje również 
na asy gnaty Kas chorych. 168

CZY WIESZ? że znany zakład M. FREIL1- 
CHA, Lwów, Gródecka 35, tel. 71—11 zniżył 
ceny swoich patentowanych bandaży prze­
puklinowych i brzusznych, pomimo że dale!
daje pełną gwarancję za wyroby swoje 215

I D E N T Y S T Y K A I
ZAKŁAD DENTYSTYCZNO-TECHNICZNY JA- 

KOBA BRIEFA Krótka 15. (róg Na Błonie 6.) 
wykonuje wedle najnowszych systemów u- 
zęblenie na dogodne warunki. Uwaga: Rwa­
nie i plombowanie do zamówionych robó' 
techniczn. dentyst. bezpłatnie. 209

FIRMA „ECHO", Lwów, Sykstuska 24. tel. 
27-81 — poleca: Komplety detekterowe we 
wielkim wyborze od zł.* 20.80 w wykonaniu 
hiksusowem. — Wyłączna sprzedaż słucha­
wek „OMEGA" 4000. Ohm. zapewniających 
najlepszy odbiór stacji Lwowskiej. 283

SAD JO - LABORATORJUM, ul. Sykstuska 17. 
tel. 7-36 przyjmuje wszelkie naprawki i prze­
róbki radjowe montuje aparaty wedle żąda­
nych szematów z części zkompletowanych 
przez P. T. Klijentów. instaluje niezawodne 
eliminatory i ładuje solidnie akumulatory. 284

BADJOAPARATY do sieci i anodowe, głośniki 
do detektorów słuchawki, i wszelkie części 
składowe najtaniej dostaniesz we firmie M. 
PISCHNOT, dawniej R. Dittmar Br. Brunner. 
Lwów, plac Marjacki 9, telefon 20-04. Lam­
py elektryczne i naftowe, własnego wyro­
bu kuchenki naftowe i elektryczne, żelaz­
ka do prasowania, oraz uhrtowny skład ża­
rówek. Wszelkie naprawki uskutecznia szyb­
ko i  tanio. 199

ZANIM zakupisz MEBLE, przyjdź a przekonasz 
się, że takowe otrzymasz najtaniej u HE- 
SZELESA Lwów, KOPERNIKA 23, Róg ul. 
Wronowskiej. — Firma ta sprzedaje na raty 
długoterminowe, a to na 2 lata, MEBLE 
wszelkiego rodzaju po cenach konkurencyj­
nych i ściśle gotówkowych. 182

Z POWODU nader krytycznych czasów został 
otworzony specjalny skład wózków dziecin­
nych przy ul. SYKSTUSKIEJ 1 10 W PO­
DWÓRZU i także zakupno i zamiana kra­
jowych i zagranicznych wózków dziecin- 
nych.

Wszelkie reperacje zostają w ciągu 24 
godzin po niskich cenach uskutecznione. Skład 
wózków dziecinnych B. BRANDT Lwów ul. 
Sykstuska 10, w  podwórzu. 146

OKAZYJNIE MASZYNY DO SZYCIA fami- 
Bijne i rzemieślnicze Singera w składzie f-my 

MECHANIKA" PIŁSUDSKIEGO 8. te l 93-11. 
Tamże ODKURZACZ elektryczny tanio do 
sprzedania. WZOROWY WARSZTAT ME­
CHANICZNY DLA MASZYN BIUROWYCH 1 
DO SZYCIA. 140

P. T. Mając na uwadze wygodę P. T. Publ. za­
łożyliśmy pod firmą „OPAL" skład węgla i 
drzewa przy ul. Sykstuskiej 25. Tel. 30-27. — 
Dostarczamy więc po cenach przystępnych i 
z gwarancją za rzetelną wagę i jakość towa­
ru: WĘGIEL górnośląski z pierwszorzędnych 
kopalń dla użytku domowego. — Sprzedaż od­
bywa się na składzie przy ul.SYKSTUSKIEJ 
25 lub z dostawą do domu. — Wystarczy za­
wołać nr. tel. 30-27 a żądany opał zostanie 
bezzwłocznie dostarczony do mieszkania P. 
T. Klijenteli. — DRZEWO BUKOWE i i. rę- 
bane suche oraz KOKS. — Polecając się ła­
skawym względom P. T. pozostajemy 183 

„OPAL", Sykstuska 25.

CHRZEŚCIJAŃSKA FIRMA „KANARJON" od.
znaczona złotemi medalami: poleca kanarki 
hareeńskie śpiewające w dzień i przy świetle 
kanarzyce rozpłodowe, rybki złote, mieszanki 
klatki gniazdka, akwarja — po bardzo niskjei 
cenie. Przyjmuję psy rasowe w komis i sprze­
daję. — DUSŹUŃSKI ADAM, Lwów, Zimo- 
row/cza 5. (boczna Akademickiej). 185

WYTWÓRNIA wyrobów Bronzowniezycb „Gal- 
wano-Metal" P. GELĘMEJ Lwów. ul. Ormiań­
ska 30. tel. 76-60. Naprawa przedmiotów' sre­
brnych. lichtarzy, kandelabrów, eiikierniczek,

Epierośnic, oraz odnawia naczynia stołowe.
telowe i restauracyjne po cenach najniż­

szych. Zamówienia z prowincji załatwia so- 
Ikmie i w jak najkrótszym czasie. 263

PANTOFLE różne domowe, do gimnastyki dla 
szkół, szkółek itp. zakładów, sandały, obuwie 
płócienne poleca i wykonuje na zamówienie 
także) z dostarczonego materjalu znana wy­
twórnia przy uL WRONOWSKICH 4. Tel 
59-88. Do nabycia również wr firmie M. OR­
ŁOŚ, nł. Kapitulny 3 po cenach fabrycznych.

m

ZURNALE. kroje (najnowsze do wszystkich żur- 
nali). manekiny i podręczniki do robót ręcz­
nych poleca najtaniej firma „ŻURNAL", —■ 
Lwów. plac Bernardyński 2. 202

UWAGA AMATORZY FOTOGRAFJI! Najtaniej 
można nabyć wszelkie przybory fotograficz­
ne u firmy: H. RISMAK. Lwów. Kopernika
17. L p. — Dlatego najtaniej, bo na I-szetó 
piętrze. 126

KANARKI PRAWDZIWIE hareeńskie, śpiewa­
jące w dzień i przy świetle, po bardzo niskie i 
cenie kanarzyce rozpłodowe, klatki, gniazdka 
mieszanka odznaczona złotemi medalami, 
rybki złote akwarja, psy rasowe, sprzedaje 
ZOON. Czarnieckiego 3. ■ 166

INSTALACJE elektryczne wykonuje rychło i 
tanio na dogodnych warunkach, firma 
„ELEKTRON" Ska z ogr. oupw we Lwowie, 
ul. Zyblikiewicza 1 i. n i  Zielona 2. Telefon 
Nr. 28-75. Na składzie: lampy, żarówki, mo­
tory, reflektory sceniczne i dancingowe, któ­
re też na życzenie wypożyczamy. 159

WEDLE OSTATNIEJ TECHNIKI urządzona pa­
rowa czyszczalnia i farbiarnia Nowoświat, 
Lwów Piastów 23. Już otwarta. Przyjmuje 
wszelkie roboty, wchodzące w zakres czysz­
czenia J farbowania garderoby męskiej i 
damskiej. Kantory przyjęć w składnicach Ru­
dolfa Neuwelta: pl. Marjacki 8 Kazimierzow­
ska 25. Krakowska 25. ul. Gródecka 72. Rynek 
21. Balonowa 3. 278

KAPELUSZE damskie i męskie przerabia sta­
rannie na najnowsze fasony fabryka Rudolfa 

Neuwelt Kantory przyjęć w składnicach. 273

„STELLA ILLUSTRA" Parowa fabryka chemi­
cznego czyszczenia i farbowania oraz hygie- 
mczna pralnia bielizny Lwów. ul. św. Marcina 
15, telefon 16-03. Główna składnica Pasaż 
Hausmana 8. teł. 61-29. Filje we wszystkich 
dzielnicach miasta. ' 141

LAMPY ELEKTRYCZNE wyrobu własnego za­
kupisz wprost u źródła, u firmy HENRYK 
SONNENSCHEIN, Lwów, Sienkiewicza 8 — 
Tel. 44 - 90. 147

I N A U K A i
ECOLE FRANCAISE Batorego 34. Rozpoczynamy 

ostatnie przed1 wakacjami przyspieszone kursy 
francuskiego, angielskiego niemieckiego. ^

ECOLE FRANCAISE Batorego 34. W 3-ch mie­
siącach kompletne wyuczenie buchalterii. — 
Początek 10. kwietnia. Tamże stenografia. Ma­
szyny. 298

1  W olne i p o szu k iw a n e  p osad y  |

KURSA SAMOCHODOWE i motocyklowe inż. 
B. Froma, Lwów, Lelewela 3 (róg Akade­
mickiej) daję pierwszorzędną naukę na no­
wych samochodach i motocyklach szkol­
nych pobierając spłaty ratami dostępnemi dla 
każdego. — Wpisy codziennie. 16#

OSOBA młoda, inteligentna poszukuje jakiej­
kolwiek pracy biurowej, lub w charakterze 
pielęgniarki najchętniej na wyjazd. Wiado­
mość do Administr. „Dzień. Ludowego

V
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C U K I E R N I A

J> M i c h o t e k
Rynek 21. 136

N ajm od n iejsze
w ózk i dziecinne
w ła s n e g o  wyrobu oraz wszelkie 
naprawy i zamiany po najniższych 

cenach poleca 135

M III  wózków dziecinnych
E M  I l i  L WÓ W Ż ółkiew ska I. 17

* **  * *  Tel. 94-76
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W Y Ł Ą C Z N A  SPRZEDAŻ OBUWIA 
NA WSCHODNIA MAŁOPOLSKE:
LWÓW -SCHWEITZER i FALBEL ■ LE6JON0W 35
B O R Y S Ł A W  
B O R Y S Ł A W  U 
B R O D Y  
D R O H O B Y C Z  
K O Ł O M Y J A  
P R  Z E M Y Ś L  
S T R Y J  .
R Z  E S Z  O W

„  p . z . e .  '
A-. R O T T E N B E R G  
Mr .MECZES 
M. P A S T E R N A K  
U - F U  N D  
S . R E I F  
F  . D U N K E L  
E . K O R K E S

UL.PAŃSKA (NAP. APTEKl) 
UL.ZIELIŃSKIEGO 5G 
F A R N A  2 
R Y N E K  
R Y N E K
F R A N C IS Z K A Ń S K A  1 
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U L .K O Ś C IU S Z K I 3
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Specjalista chorób skórnych i wenerycznych

Dr. I. PENNEY
Lwów, Legjonów 35, Pasaż Fellerów 1. II. p.

telef. 88-98, ordynuje od 3—6. 172

O P E R A T O R

Dr. D. SASSOWER
ordynuje w chorobach chirurgicznych. Leczenie 

żylaków Elektroterapią 174
Lwów, ul. Kołłątaja 7. telef. 38-51

Specjalista chorób skórnych, wenerycznych, i 
kosmetyki lek. 187

Dr. A. NADEL
LWÓW, PL. HALICKI 7 tek 31-30.

Lampa kwarcowa, diathermia, Sollux, masaże 
elektr. epilaeja i. t  p.

S p ec ja lis ta  chorób  kob iecych  
o p era to r  i ak u szer

Dr. J A N  K I L A R
ordynuje przez cały dzień 223

Lw ów , ul. L eona Sap ieh y  8 9
Telefon Nr. 51-62.

Specjalista  chorób kobiecych i akuszer

Dr. J. Schwieger
Lwów, S o b ie sk ieg o  9 . - Igi. 31-90

przyjmuje całodziennie. 230

Z a k ł a d  artysL-rytowniczy i wytwórnia pieczęci

i:u42,h Gustawy M icińskiej
Lw ów , ul. B atorego  22/1 155

wykonuje herby, monogramy, gwoździe sztan­
darowe odznaki szkolne i t. p. po cenach 
bajecznie niskich. — Pieczęcie ka-uczukowe 
4x7  cm. 3-rzędowe firmowe po 2 zł. 50 sztu­
ka. — Każdy dalszy rząd tylko 70 gr. droższy.

Poulało Wincenty. Tuzie® iózet
Lwów, ul. Mączna — Telef. 13-00 

D o s t a w a  i d o w ó z  p i a s k u  
i k a m i e n i .  197

Tabletki od 
bólu głowi

dla'smms&msssbiw®bbsmbp™ “ “wi dorosłych

.KDBUTEK-MIBHEHO -  HEMOSIH1
usuwają najuporczywszy ból głowy. Żądać 
we wszystkich aptekach oryginalnych table­
tek „KOGUTEK* G ąseck iego z  War­

szaw y. W pudełku 20 tabletek. 239

Własny wyrób — Ceny
KOŁDRY ...................
MATERACE . . . .  
PODUSZKI pierzane . 
KOCE WEŁNIANE. . 
KAPY na łóżka i stoły 
GOTOWE prześcieradła 

kołdry z dziurkami . 
kopertowe ozdobne . . 
na łóżka 140 X 200 
GOTOWE POSZEWKI

pod

FIRANKI
OBRUSY

C H O D N I K I  -  

- R Ę C Z N I K I  -

najtaniej sprzedaje

f a b r y c z n e .
od zł. 22-— 
. » 30 -  
, , 17*50
r „ 9-50
„ * T -

„ . 10-50
. n 1 0 -
■ » 5 - -
„ ,, 3—

-  D Y W A N Y

-  P Ł Ó T N A

m i m  p i s m u  i i f u i i i
PIETRUSZEWSKI i MLEKO

LWÓW, KORALNICKA 6 , te l. 3 7 -72
Cenniki darmo! m

Ważne dla W łaścicieli realności 262

Zal. 1860. 
Tel. 1- 6  S. D A C H Y
Marjan Bendl

G r u n to w n e  n a p r a w y  j a k o t e ż  p o k r y w a  
n o w ą  b la c h ą  p o c y n k o w a n ą ,  c y n k o w ą , 
m ie d z i a n ą ,  k o ś c io ły  w i e ż e ,  m a n z a r d y

SKŁADi i m im  u mmm\i
L w ó w ,  ul. W ronowskich 6 .

C E N T R A L A  O  ET A  f |
P O Ń C Z O C H  r  r  * *  U

w a s a m  RYNEK 19 -  Telefon 957
Poleca najtaniej, bo wchód przez sień : 287

Pończochy jedwabne z prawdz. szwem w 50 kolorach ................................................. po 440
Pończochy jerwabne srebrny Bemberg „ „ „   po 5‘50
Pończochy jedwabne złoty Remberg „ „ „  po 690
Rękawiczki Imitacja duńskich dłuższe kloszowe.....................................................................po 2"50
Reformy jedwabne, wszystkie wielkości i k o lo ry ...................................................... ...  . po 2’75

T E K S T Y L JA  i G A L A N T E R IA

f  HENCHCOHTS płócienne damskie, męskie, 
dziecięce, ubrania sportowe letnie dla tury­
stów, letników, kombinezony do motocyklów

. a  patentowanymi spinaczami płaszcze klotowe, 
damskie, męskie i szkolne, najtaniej w Wy­
twórni „PALLIUM" Ormiańska 3 — Tel. 54-24.

213

UWAGA! FIRMA J. HOLENDER ul. Gródecka
95. Poleca na sezon letni po cenach już zni­
żonych swój obfity magazyn konfekcji męs- 
feSef i damskiej z najlepszych materiałów biel­
skie* tak gotowych jakoteż na zamówienia 
ca dogodnych warunkach. Zamówienia uskute­
cznia się w 48 goazin. Własna pracownia.

207

DLA REKLAMY polecamy koszule damskie zł. 
2.40. Kombinacje strojne 4.50, pończochy czy­
sto jedwabne 3.90, reformy jedwabne 2.50. 
spódniczki 8.90, bluzki jedwabne 9.— oraz 
szlafroczki, trykotaże PO CENACH BAR­
DZO NISKICH „GOLF" LWÓW, UL. KI­
LIŃSKIEGO 1. 149

Bfi L $ CK! Mfl GAZYN NOWOŚCI, Halicka 15.
poleca: Ręczniki, prześcieradła, różne płótna, 
pierkalmy. zefiry, perkate, wełny, jedwabie 

ubraniowe w rożnych gatunkach, po nie­
bywałe niskich cenach. 269

UWAGA!!! UWAGAI Firma L Stern, Łyczakow­
ska 6. — Donosimy łaskawej klłjenteli, że na 
sezon wiosenny zaopatrzyliśmy nasz skład w 
najnowsze modele damskie trenczkoty dam­
skie i męskie ubrania z najlepszych mater­
iałów bielskich. Cenv nasze zostały znacznie 
obniżone i rozdzielamy na najdogodniejsze 
spłaty. 270

NIE SZUMNĄ reklamą, lecz niską ceną i do­
brym towarem konkuruje się. — Buty z chole­
wami buciki męskie damskie półbudki spor­
towe gładkie gotowe i do miary wykonuje 
wedle żurnalu — KIEDA, Lwów, Turecka 1. 
(boczna Pełczyńskiej). 222

W EPOCE SPECJALIZACJI kupuje każdy chęt­
nie tylko w sklepach specjalnych dlatego też 
kupujcie obuwie dziecinne tylko w Pierw­
szym Specjalnym Magazynie Obuwia dla Dzie­
ci' i Młodzieży p>. f. AI-Sa-Do we Lwowie, 
przy nf. Sykstnskiej I. 19.

SKŁADNICA FABRYCZNA „NASZE OCZKO"
WE LWOWIE, RYNEK 22, (róg Halickiej) 
Tel. 95-94 poleca znakomite i wydatne 
MYDŁA do prania i toaletowe. ŚWIECE ko­
ścielne i stołowe. 266

.DZIENNIK LUDOWY" nr. 85 z dnia 15 kwietnia 1931.

Kupujcie tylko u firm, te utai i  i Jziiiu IW

FIEIZi i Pili
sprzedaje najtaniej 154

A. LEDER, Lwów
Szpitalna 10* telefon 86-38

Wilii światli iltópep
wy/k-onuje na dogodne warunki firma

„ELEKTRODA* -
LWÓW, GRÓDECKA 81. — TEL. 8 4 9 5 . 
W ’"" K o sztorysy  b ezp ła tn ie ,

m m m m  odp.e iiiłiin  KychlewefcL Nakładem Lud. Spółdz, Tow, SKydawa. Drukarnia Lwowska, Lwów, Kopernika 11. T cłd . B-31


